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Sensacyjny film, dowodzący, ł e  m iłość je s t  silniejszą naw et n ii w szelkie, choćby najmocniejsze sfdła i intrygi g ie ł
dowe, gdzie mocara, który trząsł filarami giełdy, staje się niewolnikiem  uozuć ojcowskich wobeo sw ego dziecka*

Urzra; Cl« prmnrerfitorów „Pracy“ taniej o Kk. BO. — oprócz niedziel i.ćwiąt

P i i j j a i i  DiDiitrdw M a n d i K l t Ł
(Od własnego horesp.>

¿ . Wa r sz a w a , i i . -  Na rapowi«-
łlQ n y  t j a t d  m i n i s t r ó w  p a ń s t w  B n ł t y c -  

n o c y  d z i s i e j s z e j  p r z y b y w a j ą  d o  
t a,r * * a w y  v U  B e r l i n  t r z e j  m i n i s t r o w i e  
^ u n d z e y .  N a  p o W U a n l e  w y j e e b a !  d o  
'• o ^ a iy n la  k a . L u b o m i r s k i .

Polska—Finlandia.
> r  W a r s z a w a ,  i i  (AW) • Minister 
j£jnomocny RzeozypospollieJ przy rzą- 
¿e finlandzkim p. Michał Sokolnicki, 

f  ^ybyły do Warszawy w  związku z ma- 
si(j odbyć tu konferencją ministrów 

Pftnv zagr, państw bałtyckich udzielił 
Jj '^ ‘stawicielowi „Agencji Wschodniej“ 
^ p j ^ c y c h  informacji w sprawie st'o- 
«fnków polsko-finskich: 
a Jakkolwiek zasadniczo unikam wy- 
lni«»Zen I)rasowych, w tym wypadku chę- 
»¡A 4C7,ynlQ wyjątek, gdyż wydaje ml 
®cbiZG sP°ieczeństwo polskio nie zdaje 

*e dostatecznie sprawy z przełomu 
t^zaszecił w opinji Finlandii w stosun- 

11 Polaki.
á*j. | przyjemnością stwierdzam — o- 
V ,uucza p. minister, że praca i wysiłki 
4Hpl1(irilnKu odbudowy oraz wzrost bo-

• powagi państwa polskiego, bu- 
Hi0 /^interesowanie, szacunek i żaufa- 
lit0j ca,iośó państwową Rzeczypospo-

Ogromna większość opinji finlan- 
^aiii wyraz sympatji i zaintereso- 
Qji (̂ a 'Polski. Przyjaciół w Finlan-Prz^jaciół
6  ̂ . ' 'Uuy już dawno. Znaczna jest liez- 
liter ‘Ui‘Uuzeri na język fiński arcydzieł 
cZ0hft V Polskiej. Ostatnio przetłuma- 
slcicu »Paua Tadeusza“. W pismach fiń- 
8̂ 1 V P^J^wiają się wiersze na cześć Pol» 
Polski \ f s>oruwie riós°y studjują język 
tykć\v X. .my obecaic w Finlandji poli- 
Uas ,̂’; którzy sympntyzowali czynnie z 
îeho n n.iU'0<1t m, prowadzącym walkę o

,n
^¡ak bv£*ily  K.Ympatje. Ważniejszym je- 
.^ełiów • ier^zenie wsPólłJości in-

ohu krąjóNŁ To zrozumienie zna- 
wJ raz ostateczny z powodu

' lodków w Katelji , i  towa-
g»aęych mi okollczności.
îr. Jest, że dyskusja wspra-

f?Sla J üia P°ł&ko-fiń&kiego rozpo- 
sl)rawie lirowincjonalnej, 

Cżs u- iuset , wydawnictw, zwłasz- 
ł& Pipi J ,rHi>ie ra^ .kaln°-ohłopskiej, któ- 
8i‘,J 7. ij.s,za zaczęła siq domagać soju
í}y8V L  Za ł’rasą ohiopską poszły 
H  7 « y postępowej i konserwatyw-
ilfi iówn1ftĴ ,8f e^ x Z wypowiedział

üialiúp! ^Słpwny organ szwedzki.
Wvr^’n ffZk0lwÍ nie wypowiedzieliaŻnie Za BOjuszem. nio nr.¿rw.^;il'

;SI)ra^ 1® sPrzeciwu, przy- 
Hrtji ^^rdzio  należy, że kierownicy

U,Z,QaJą 1 aamej idei zbliżenia.

sojuszem, nie podnosili’

W sprawia konferencji ministrów 
państw bałtyckich, mającej rozpocząć 
się 12 bm., p. min. Sokolnicki efwiad* 
czyi, to jest to okoltcznofó szczególnie
korzystna, Ao spotkanie się a Finlandią 
nastąpi w towarzystwie innych państw 
bałtyckich, gdyż oba państwa Finlandia 
I Polska aą w równym stopniu zainte
resowane w utrzymaniu stosunlów nad 
Bałtykiem.

Żory tany, jaki jest stosunek po
szczególnych (frup parlamentarnych fiń
skich do idei fijjusru pois-o-i:ńoHiego, 
p. minister oświadczył, te trzy główna 
stronnictwa fińskie, mianowicie» konser
watyści, stronnictwo liberalno - miesz
czańskie, oraz radykaino-chłopskie wy
powiadają sle za sojuszem. Stronnictwa 
te rozporządzają prawie połową głosów 
w parlamencie. Co do socjalistów, to 
należy stwierdzić, i& osłaniają się oni 
C o n a j m n i e l  do uznan’a fa tu i mało jest 
prawdopodobne, aby mieii wstąpić z o- 
pozycją. Szwedzi równiel wypowiadają 
się za soiuszem z pewnymi jednak za
strzeżeniami, dotyczącymi polityki we
wnętrznej.

P o l i t y k a  p o l s k a .
Pierwsz9 posiedzenie nowego 

rządu.
WARSZAWA, 11. (PAT). Otwie

rając posiedzenie rady ministrów, p. 
prezydent Ponikowski powitał no
w ych członków gabinetu, p. Anto- 
uiego Kamletfsklego, Marynowskie- 
go i Ossowskiego, poczem rozpoczę
ła się dyskusja w  sprawie ustalenia  
dni posiedzeń rady. Postanowiono 
odbywać posiedzenia dwa razy na 
tydzień: w  poniedziałek rano o g. 
10 f  pół i w  czwartek, o g. 17. Po 
wysłuchaniu p. ministra spraw za
granicznych o rozpoczynającej się 
w  W arszawie konferencji ministrów  
spraw zagranicznych państw bałty
ckich, rada ministrów in corpore u- 
dała się do Belwederu, ażeby przed
staw ić się  Panu Naczelnikowi Pań
stw a.

P . R a m i i  o Po ln e I S o f
(Od w ła s n e g o  h o re s p .) ,

WARSZAWA, 11. Speojalny spra
wozdawca „Exoelsiora“ ogłasza rozmo
wę swą z p. prezydentem ministrów Po
nikowskim, który oświadczył, l& Polska

fosiada szereg techników i inżynierów, 
tórzy wskutek swego długoletnie go po

bytu w Rosji poznali dokładnie tamtej

sze stosunki, to też Polska weźmie ohę- 
tnie udział w odbudowie Rosji, tembar- 
dziej, że stosunki polsko-rosyjskie pole
pszają się z dniem każdym. Polska nie 
może się zdobyć na desinteressement w 
sprawie odbudowy. P. Ponikowski za
znaczył dalej, że stosunki polsko-fran
cuskie rozwijają się pomyślnie dzięki 
niedawno zawartemu układowi polsko- 
francuskiemu. • *

(o przyinaag na® w  Edatiskn? =
GDAŃSK u .  (PAT). Komisja dla 

podziału b. niemieckiego mienia pańat- 
stwowe^o w Gdańsku, złożona .z p. L e -  
fevra (Francja), Carra fAnglja) i Bertan- 
ztetro (Wiochy) wręczyła dn. 11 bm. po 
poł. p. komisarzowi generalnemu Rzpl. 
Polskiej w Gdańsku, jako delegatowi 
z e  strony polskiej, następujące decyzje:

Komisja zatwierdza powziętą już

Joprzednlo deoyzję co do przyznania 
olei na własność Polski.

Komisja zatwierdza dalej przyzna
ny Polsce na własność gmach Dyrekcji 
kolejowej w Gdańsku. Wszystkie objek- 
ty portu i dróg wodnyoh przydzielą eię 
na własność Radsie portowej z pewnemi 
wyjątkr mi. v

Przydziela się Polsce na własnośB 
rezerwonry naftowe ze wszystkiemi u- 
rząd/eniaml. Wyspę Holm przyznaje 
się Radzie portu z wyjątkiem terenu 
pod Stocznią połoionego z tem zastrze
żeniem, że Rada portu wykona deoyzlę 
wysokiego komisarza Ligi' Narodów 
względnie Rady Ligi Narodów w spra
wie odstąpienia Polsce prawa użytko
wania jej na magazynowanie amunicji i 
na postój okrętów wojennych polskich. 
Wreszcie dodać należy, że Rada amba
sadorów zaakceptowała tezę polską, 
wedle której udziały rządu pruskiego w 
Bauerbanku w Gdańsku są nieważne o- 
raz, że udziały te należą do komisji po
działu. Decyzja co do tego podziału 
zapadnie później.

Pożyczka polska we Francji.
(Od własnego fcorespj.

PARYŻ 11. Wczoraj odbyła 
się  tu narada pre*mjera Poinoare i 
m inistra finansów Lasteyrie w  spra
w ie  pożyczki polskiej.

Na naradzie stwierdzono, ie  
warunki finansowe są nieodpowied
nie do natychm iastowej emisji pier
w szego półmiljarda. Rząd francuski 
w  tych dniach przeprowadza kon
w ersję t. zw. „bonów obrony naro
dowej- zmniejszając stopę procen
tową z 6 na 4 i  pół; równoczesne 
ukazanie 8ię na rynku wyżej opro
centowanej, bo na 6 proo. pożyczki 
polskiej sprowadziłoby w ycofanie  
gotówki i  bonów, co skarbowi fran
cuskiemu sprawiłoby trudności.

Okoliczność ta  opóini naszą 
pożyczkę conajmniej o kilka tygodni.

K a l o t e c h n i k a !
W zakładzie fryzjerskim przy ul. Prz*. 
jazd JS& 40 dla pań osobny salon, wyko* 
nuję się: Parow&aie twarzy, masaż elek
tryczny, ręczno-koemetyczny i szczotkowy 

i masaż przeciw wypadaniu włosów.

Wiec sprawozdawczy NF i .
W niedzielę, dnia 12 marca r. 

b., o godz. 3 po poł. w  Sali jadal
nej Tow. Akć. Scheiblera (K się ij  
Młyn) Emilji 25 odbędzie się  w ieo  
sprawozdawczy z Sejmu D zieln ioj 
Wodnej NPR.

Górny Śląsk-Warszawa
O połączenie kolejowe. 

fOd własnego horesp.}.
KATOWICE, 11. Do władz kolejo- 

wyoh w Warszawie wpłynął memoriał
handlowych organizacyj górnośląskich 
o wygodniejsze połączenie z centrum 
Polski.

Jedyny pociąg pospieszny nocny, 
który kursował między Sosnowcem a 
Warszawą i naodwrót został przed mie
siącem zniesiony i dotychczas nlenrzy- 
wrócony. Pozatem niema żadnyon in
nych pociągów osobowych bezpośrednich 
z Sosnowca do Warszawy wr nocy.

Połączenia kolejowe Warszawy i  
Sosnowcem są bardzo ważne dla G. Ślą
ska. Kto wybiera się stąd do Warszawy 
w sprawach handlowych lub urzędowych, 
jedzle nocą, by zyskać dzień i nie ko
rzystać z drogich hoteli warszawskich. 
Jest wprost niezrozumiałą rzeczą, że tak 
ważny ośrodek przemysłowo-handlowy, 
jakim jest Zagłębie Dąbrowskie i G. Śląsk 
nie ma należytego połączenia kolejowe
go z Warszawą, Z Katowio do Berlina 
kursuje na dobę 5 pociągów pospiesznych 
oraz 12 pociągów osobowych.

Jeśli Rząd Polski pragnie istotnie 
sprostać wielkim zadaniom gospodarczym 
na G. Śląsku musi przedewszystkiem 
zaprowadzić dostateczno połączenio ko
lejowe między Polską a G. Śląskiem.

Oi b c z j M  w  Osnow ie.
OSTRO W 11. (AW). Dnia 11 bm. 

odbyło się w Ostrowie uroczyste przy
jęcie przez Ministerjum Kolei Żelaznych 
pierwszych 20 wagonów towarowych, 
krytych, całkowioie zbudowanych wo 
fabryce „Wagon“. Na uroczystości byli 
obecni przedstawiciele rządu: min. nra- 
oy p. Darowski 1 wicemin. kolei żelaz
nych p. Eberhardt, okoliczne złomlań- 
stwo i społeczeńswo miejscowe. Specjal
nie przybyli zainteresowani bytem go
spodarczym Polski przedstawiciele po
selstw amerykańskiego i  angielskiego w 
Warszawie.



.:-.'KaŁtt^3iSŁ3IŁ xsEgm

Chcesz zapew nić sobio dobrobyt, 
pow iększyć gospodarstw o, 

ustrzedz posiadaną gotów kę  
przed pożarem lub kradzieżą

składaj pio- 
niądze w P o c z to w e j  K a s i e  O s z c z ę d n o ś c i
Wszystkie urzędy pocztowe w państwie przyjmują 1 wypłacają wkłady. 
Właściciel oszczędności żadnych podatków z tytułu posiadanych w P. K. 0. 

kapitałów, ani pobieranych procentów nie płaci.
W k ła d y  o p n o c e n  c w a n n  w  s t o s u n k u  32.

pełnego porozumienia. Rozdział odszko
dowań niemieckich, opracowany prz6z 
rzeczoznawców, będzie mógł Jutro być 
ostatecznie określony

PARYŻ, 11 (PAT). Agencrja Havasa 
ogłasza następujący tkomunikat: Mini
strowie skarbów państw sprzymierzo
nych zebrali się dzlsiąj przedpołudniem. 
Omawiano możliwość zlikwidowania pre- 
tensyj (?), ciążących w Niemczech, prze- 
dewszystkiem drogą międzynarodowej 
pożyczki dla Niemiec, Urzeczywistnienie 
tego planu jest Jednak zależne od zgo
dy komisji,

PARYŻ, 11 '(PAT) Havas. Wobeo 
tego, że komisja odszkodowań ma zająć 
się określeniem wypłat, jakich mają 
Niemcy dokonać roku 1822 1 lat nastę
pnych, sprawa pożyozki nie mogła być 
uregulowana na drodze porozumienia 
pomiędzy ministrami skarbów państw 
sprzymierzonych. Jednakże De Lasteyrio 
zachęcał gorąco swych kolegów do zwró
cenia się do odnośnyoh rządów, aby wy
słały swym rzeozoznawcom instrukcję w 
sprawie energioznej interwencji u nie
mieckiego rządu, by wykonał swo zo
bowiązania.

WARSZAWA, 11.— W uzupełnieniu 
sprawozdania o przebiegu narady mi
nistrów państw «przymierzonych trzeba 
zaznaczyć, ie  między innemi poruszono 
także sprawę potyczki międzynarodowej, 
przeznaczonej specjalnie na odbudowę 
obszarów zniszczonych w Belgii i Francji. 
W sprawie tej ma być jeszcze zwołana 
specjalna narada ministrów I to jeszcze 
przed zjazdem genueńskim.

PARYŻ, t l  (PAT) Tekst układów 
prowadzonych prsaz ministrów skarbu 
państw sprzymierzonych, oraz prace 
rzeczoznawców go«tonq niewątpliwie w 
ciągu dnia dzisiejszego zatwierdzone l 
podpisane. Ministrowie skarbów przy
stępują do dalszych narad w sprawie 
dłuffów nlemleełdch.

B ra li?  oładowa w M l.
HELSINGFORS 11. {(PAT), R»dj$ 

Według wladomośoi z Petersburga * 
Charkowie i Tulo wybuohły poirslw 
zaburzenia na tle głodu. .

ialazd szaoiliw i -» U s t  es B A
KISZyNIOW, 11. — Lokalne 

guberni ukraińskich w gwałtowny *P°| 
•ób alarmują centralne' władza 
kowskia o nowej pladze uwiązana)» 
głodem na Ukrainie! w południowy0“ 
gubcrnlaoh U:ralny ogromna 
szczurów przesuwają się na poiudniO' 
zachód t niszczą pod śniegiem tałla"* 
jesienlą ziarno, wyjadalą resztki *aPa‘ 
sów sbota w śplcnrzach i napadają r*' 
wet na ptactwo domowe.

KISZyNIOW, 11. -  Przybyli W 1 
sa Dniestru uciekinierzy opowiadał« 
ie  oprócz najścia szczurów w 
niach kijowskiej, podolskiej I wołyń»*1®) 
terują ogromne stada wilków, która «r 
padają na wsie. Do wilców przyląC**£ 
się zdziczałe z głodu psy, tak l i  1 :-0®v 
nikacja pomiędzy wsiami )est ba**** 
niebezpieczna.

Pod Kijowem wilki napadły i *  
gryzły na śmierć doktora Cbarvy * 
merykańskiei misil.
— — —i  — —— —— —— — —

We wczorajszem ciągnie^11 
Mlljouówkl wygrana padła na

Ns 4 ,4 2 3 ,4 4 7 .

Z giełdy warszawskiej*
N otow ano« D o lary  

M arki nlem . 
F ran k i bel. 
F ran k i szw ajc. 
F u n ty  sz te rl. 
F ru ń ' i fp.

k a p d r u  2  n a d  W i s ł y .
( O d  w ła s n e g o  k o r a p .  J.

W ARSZAW A, l s .  — W styczn iu  
I lu ty m  rb . ro iła  się  k ro n ik «  po licy jn a  
od  n o ta te k , d o n o szący ch , i r  w oko li
c a c h  W arszaw y zn a jd y w an o  zw łoki za* 
m o rd o w an y ch  m ło d y ch  k o b ie t. S iady  
d o k o n an y ch  zb ro d n i w skazyw ały  n ie 
zb icie , t e  m o rd e rs tw  ty ch  d o p u szc za ła  
s ię  jed n a  I t a  sam a  rę k a .

B an d y ta  Czy zb o czen iec  sek su a ln y ?
N ad te m  p y tan iem  łam ały  so b ie  

g łow y w ładze po licy jne.
Zw łoki o s ta tn ie j  d e n a tk i zn a lez io n e  

p o d  P ło c h o d n e m  pow . b łońsk iego , o b o k  
to ra  k o le jo w eg o , były  k lu czem  d o  w y
k ry c ia  sp raw cy .

S p ie sząc  się , m o rd e rc a  n ie  z a b ra ł 
o s ta tn ie j  o fie rze  lis tów . L isty  te , p isa 
n e  w języku  B iałorusk im . n ap ro w ad ziły  
w yw iadow ców  po licy jnych  n a  ś la d  p r z y  
jac ió łk l o fiary , M ichaliny  M atw ieiew . 
P rzy jac ió łka  za ś  p o d a ła  policji d o k ład n y  
ry so p is  cz łow ieka, k tó ry  z d e n a tk ą  u - 
trzy m y w ał b liższe s to su n k i. W te n  sp o 
só b  policja w ykry ła  sp raw cę , cz łow ieka  
p raw d o p o d o b n ie  zd eg en ero w an eg o , k tó 
re g o  c h ę ć  zys^u  i zb o czen ie  se k su a ln e  
do  zb rodn i popchnęło . J ^ s t  nim rz e 

kom y F ran c isz ek  B a la s . fa lse  Szczęp 
Paśnik o w łttśclw em  t» i nazwisku of 
nlałaW W itaow ski. ni®, Jak waf&za** 
dzienn ik i pod ały , P aśn icz . ..

N * su m ien iu  te g o  cz łow ieka  *?*' 
s ied em  m o rd ers tw . S ied em  o fia r 
w iem  zg ładził w Id en ty czn y  *P°w., 
M arję  M rozów nę, Jó ze fę  G an d sk , ' 
r ja n n ę  W iśniew ską, R ozalia  GąriII® 
M arjan n ę  Z u ch n iau ó w n ę i dw ie j*s< 
inne, n ieznanego  n azw isk a  kob ie ty . .

N a jc iek aw szem  je s t, io  zb rod"*  
rzow i p o m o cn ą  b y ła  w dokonyw a’’, 
m o rd e rs tw  jego  io n a  Jó z e fa  Witków'* 
s  dom u T a la rek , k tó ra  n ie ty lk o  
ga ła  m u w d o k o n y w an iu  m o rd c r» t* i  
o b d z ie ran iu  tru p ó w , a le  w n lek tó rfj. 
w y p ad k ach  by ła  n a w e t n iem ym  Ś^Ł , 
klem  gw ałtów  sek su a ln y ch  m ęża  na * 
n a tk a c h . w

W itkow ski p rzy zn aje  się. d o  a°*A 
nenia dw u m o rd e rs tw , zb ro d n ię  
tłu m aczy  ch ęc ią  zem sty . D o pope*” « 
n ia  in n y ch  p rz e s tę p s tw  s tan o w c zo  p  
n ie p rzyznaje . A

L an d ru  z  nad  W isły w raz  z %  
żo n k ą  zo s la li o d s taw ien i d o  więź*4 
ś led czeg o  przy u l. D zie lnej.

I  k o w i k a t i l .
WARSZAWA, 11. (PAT). Ministor- 

stwo Kolei Żelaznych podaje do wiado
mości, że na podstawie zawartej umowy 
między stacjami Stołbce i Niegoriełoje 
wprowadza wię bezpośrednią komunikację 
osobową, bagażową 1 towarową.

19 w a u i e  daniny.
WARSZAWA 11. (FAT). Biuro

Er. min. skarbu podaje do wiadomości:
o ministerstwa sk.irou wpływa w dal

szym c.ągu bardzo wielo próśb zbioro
wych, jsk  i od poszczególnych osób o 
ulgi w płatności nadzwyczajnej daniny

Saństwowej. Ponieważ termia do skła- 
auia tych próśb wyznaczony upłynął 6 

marca, min. skarbu podaje do wiadomo
ści. że obecnie prośby takie nie będą 
uwzględniane, lecz kierowane do wła
ściwych iosUnoyj orzekających.

Ha w a lft  i  epidemia.
PARYŻ, U. (PAT). Havas. Senat

przyjął projekt ustawy w sprawie wya- 
sjMUowania 2 miijonów 600 tysięcy fran
ków na cele udziału Francji w zwalcza
niu epidemji tyfusu w Europie wschod
niej, a w szczególności w Polsce.

N a  a r e n i e  

m i ę d z y n a r o d o w e j .

P i o n i e  S i. M i  Bo M e t
PARYŻ, 11 (PAT) Havas. Półurzę- 

dowy przedstawiciel Ameryki w komisji 
odszkodowawczej, p. Boydon, doniósł 
dziś ministrom skarbu państw sprzymie
rzonych, zajmujących się obecnie spra
wą wypłat niemieckich, że rząd Stanów 
Zjednoczonych zgłasza pretensje o zwrot 
ititt miijonów marek, lako część kosz
tów utrzymania armji okupaoyjnej.

Francja udziela p o iitz k i  S a iiill .
PARYŻ, l i  (PAT) Havas. Komisja 

finansowa flzby; wysłuchawszy przemó
wienia prezydenta Poincarćgo, zgodziła 
się na wniosek rządu na udzielenie po
życzki Austrji w sumie 65 miijonów 
franków.

ffltm t) Die [Bra p la tif .
PARYŻ, 11. (PAT). Havas. „Temps“ 

nawiązując do pogłosek, według których 
Niemcy mają w najbliższym czasie za
przestać dokonywanych wypłat, przypa
dających co 10 dni, zauważa, że komisja 
odszkodowawcza nie udzielała takiego 
zezwolenia. Dalej „Temps“ pisze, że 
rząd francuski stwierdziwszy, iż zanosi 
się na wstrzymanie wypłat, przypadają
cych co 10 dni, uważa, że komisja od
szkodowawcza winna zobowiązać Niemcy 
do dania istotnych gwarancyj, któreby 
zapewniły wypłaty niemieokie.

W  w le tk i a wypadki w Bjete.
RZYM n .  (PAT;. Stefsnl. Rada 

ministrów po jednogłośnem i stanow- 
czom stwierdzeniu, te  władze zachowu
ją iojalny stosunek do traktatu w Ra- 
pallo, postanowiła zarządzić badanie dla 
stwierdzenia, czy słuszność była po 
stronie Zanelii, czy też partji, która o- 
baliłd, ten rząd, a to w celu przygoto
wania rozejmu w sprawie Rjeki.

8 p  ponoć.
LONDYN, l i .  (PAT). Radjo. Ze 

względu na zobowiązania wobeo zubo
żałej ludności, oraz ze względu na kre
dyty udzielone państwom europejskim, 
rząd angielski dia głodnych w Rosji mo
że tylko w drodze wysyłki lekarstw o- 
kaza’ć swą/po moo.

n  •  n  i  • •

Znów zaostrzenie sytuacji.
WIEDEŃ, 11. (PAT).„Neue Freie  

Presse* donosi z Londynu: Poważne 
przesilenie rządowe w  Anglji, które 
dało się  zażegnać dzięki w pływ ow i 
unjonistów, znowu zaostrzyło się  z 
powodu ostatnich wydarzeń, a mla- 
nowiole: z powodu odmowy Amery
ki w zięcia  udziału w konferenojl 
genueńskiej i ustąpienia sekretarza 
stanu dla Indji, Montagu.

U o jd  t a g e .
LONDYN, 11. — Lloyd Georga o- 

puścił wczoraj Londyn i udał tlę/ do 
Walji Półnoen«), gdzie zamierza spędzić 
•w ij urlop.

PAUyZ, l l .  — «Petit Parisian" do» 
nosi, ie  Lloyd George upatrzył na sta
nowisko sekretarza stanu dla Indji^w 
miejsca lords Montagu,a Bonar Lawa, a 
w razie jego odmowy Churchilla.

aUatin* wymienia natomiast lorda 
Dtrby.

Przed konferencją 
genueńską,

Po o d io w ie  M w  f l e d a j t z i a j t l
(W rażenie w  Anglji).

LONDYN 11. Odmowa Rządu A* 
merykańskiego udziału w ,'zjeżdzie ge
nueńskim wywołała w kołaoh angielskich 
ogromne wrażenie 1 jest ciągle jeszozo

irzedmiotem ożywionych rozmów poli- 
pcznych oras artykułów wszystkioh 

pism angielskich.
„Daily Newa“ stwierdza, ie  [udział 

Stanów Zjedn. w zjeżdzie genueńskim 
był dla Anglji poniekąd gwaranoją o* 
siągnięcia jej zamierzeń.

„Westminster Gazette“ zauważa, lż 
obecnie po odmowie Ameryki celowość 
zwołania zjazdu genueńskiego jest bar
dzo wątpliwa, a to ze względu na nie- 
możliwość zrealizowania Jakichkolwiek 
postanowień co do odbudowy Rosji i 
Europy bez tutejszego współudziału 
Ameryki.

„Daily Mail” zaznacza, iż odmowa 
Hardinga oznacza przedewszystkiem fakt 
iż Stany Zjedn. w przyszłości powstrzy
mają się od współudziału w rozstzyga- 
niu spraw europejskich.

Konferencja belgradzka.
WIEDEŃ, 11 (PAT) „Neue Freie 

Presse* donosi z Belgradu: Przewo
dniczący belgradzkiej konferencji, 
Jankowicz, przedłożył na dzisiej
szem posiedzeniu następujący po
rządek obrad: 1) związek 4-ch państw  
stoi na stanowisku, że traktaty po
kojowe muszą byń utrzymane i prze
prowadzone, 2) związek musi wrziąć 
czynny udział w  gospodarczej i fi
nansowej odbudowie Europy, .3) 
związek 4-ch państw zajmie w Ge
nui w sprawie uznania Rosji sta
nowisko wyczekujące.

I t l s M e  liiawiw obradaja.
PARYŻ, 11 (PAT) Havas. Popołud

niowe posiedzenie ¡ministrów skarbu 
państw sprzymierzonych, któr* trwało 
vd godit. a do 7-ej, doprowadził*) do zu

Proces o komunizm,
W dniu  w czorajszym  S ąd  O k rę g o 

w y w L odzi o g ło sił wyro--« w sp raw ie  
p ro c e su  cz te rech  s tu d e n ta  <, o s  arżo n y ch
O a g itac ję  k o m u n isty czn ą . J e d n ą  % o- 
sk a rźo n y ch , W arch iw kerów nę sk azan o  
n a  4  la ta  c iężk iego  w ięz ien ie . P o zo sta łe  
trzy : B irncw eU enkę, S te rn fc ld ó w n ę  i 
K a cen e le n b o g en tan k ę  un iew inn iono .

Pj-zy w y ch o d zen iu  z  sa li p o lic ja  
» t r z y m a ła  dw uch iy d k ó w  za  k o m en to 
w an ie  w yroku.

Z życia orgd nizecji 11 P R
K on feren cja  p o lit^ cm a .

S to so w n ie  do  u ch w ały  w olnego  z e 
b ra n ia  w dn. 26 z. m., w n iedzie lę  dn.
12 m e rc a  o  godz. 10 ran o , w  sa li P o l
sk ich  Zw. Zaw., G łów na 31, o d b ęd z ie  
s ię  o fó ln a  k o n fe ren c je  łódzKlej O rg a n i
zac ji NPR., n a  k tó re j o m aw ian a  b ęd z ie  
c a ło ro c z n a  d z ia ła ln o ść  K iubu se jm o 
w ego  NPR. K onieczna j e s t  o b ec n o ść  
w szystk ich  d e leg a tó w , w ybrar.ych n a

w a ln e  zeb ran ie , cz łonków  Zarządów , 
k ręg o w eg o  o ra z  dzieln icow ych, o 
Z a rsąd ó w  Kół. Inni cz łonkow ie  \ 
b ę d ą  d o p u szczen i p o  o k a la n iu  W* 1 
m acji.

OzieSnica Górnn« J
Dnia 12 b.m. o godz. 8.30 po j f j : 

w Klubie NPR. przy ul. Kątnej 2 
dzie się roczne walne zgromadzeni*

żeb ra n ie  w Retkiai-
1 hi'

Dnia 12 b. m. o godz. 2 p. P- °Lt 
dzie się Ogólne Zebranie NPR Az-J0p 
kinia, z udziałem posła na Sejm, 
czaka, w domu .F. Płocka (Zagrfw j^j

B ^ c sn o ić l SScerboicjf * 
iS z ie lm o  i kóf. . ^

Wydawanie znaczków na 1
miesięczne zamiast w ponłedziai^. ^  
bywać się będzie obecnie w czw p 
od godz. 6 i pół do 7-ej wieozo"
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Kłopoty socjalistów.

H’
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Ruch socjalistyczny w  Europie 
Wlej, którego wyrazem w teorji był 
Marksizm, a w praktyce soojalna- 
uemokracja, już przed w ielką wojną 
światową znajdował aię na rozdro- 

skutkiem tego, że pomiędzy jego  
teorją, wyrosłą na tle stosunków  
l&chodnio-europejskłch w  połowie 
^ieku XIX, a praktyką otw ierać  

zaczęła coraz w iększa przepaść. 
Teoretycznie ruch miał byó 

międzynarodowym, proletarjat róż
a c h  państw i narodów miał być 
całkowicie wyodrębniony od rodzi
mych-klas posiadojących i połączony 
w jedną harmonijnie działającą 
fi“ę; walka klas miała być nakazem  
Naczelnym, decydującym o w szyst- 
*iem w  polityce klasy robotniczej; 
P&ń;two zaś uważano było tylko za 
*0mitet wykonawczy burżuazji, uła
twiający jej wyzysk proletarjatu; 
Wszystkie zdobycze klasy robotni
czej w  granicach istniejącego ustro
ju kapitalistycznego uważane były 
jako pożyteczne wprawdzio, ale w  
gruncie rzeczy małoznaczące, celem  

głównym ruchu miało być zdo
bycie władzy politycznej przez pro- 
*etarjat i wprowadzenie kolekty
wizmu, czyli innemi słow y— ustroju 
Socjalistycznego, opartego na uspo- 
^cznieniu arurzędzl praoy, a w ięc:  
bierni, kopalń, fabryk, środków trans
portowych i wymiennych.

Taka była teorja. 
p W praktyce zaś było co innogo. 

. ^«»letarjat wprawdzie organizował 
*‘9 1 w ystępow ał samodzielnie z 

, ruz w iększą siłą, ale akcja jego  
Ujawniała się  nie tyle na > gruncie

międzynarodowym, Ile raczej na 
gruncie narodowo—państwowym ; 
walka klas prowadzona była na 
szerokim froncie, zarazem jednak, 
w  całym szeregu spraw w  państwach  
poszczególnych w ystępow ały sprawy  
wspólne dla w szystkich klas, w  
których ujawniało się  współdziała
nie ich. Dotyczyło to przedeyvszyst- 
kiem dziedziny kulturalnej, a poczę- 
śc i gospodarczej, w  zakresie zagra
nicznej polityki ekonomicznej państw; 
klasa robotnicza, w ziąw szy udział 
w  życiu parlamentarnem, zaczęła  
osiągać poważne zdobycze na dro
dze reform, które w  jednych pań- 
stw aoh wolno, w  innych szybko 
zaczęły poważnie zmieniać istnieją
cy ustrój kapitalistyczny; klasa ro
botnicza przekonała się, że państwo 
nie jest tylko komitetem wykonaw 
czym burżuazjl, lecz czemś w ięcej, 
że jest* organem kompromisu pomię
dzy klasami, a państwo narodowe 
stało się  organizacją silną, zwlfiza- 
ną z proletarjatem, który począł 
odgrywać w  niej coraz to w iększą  
rolę; zdobycze codzienne klasy ro
botniczej, któro początkowo w  pro
pagandzie i agitacji socjalistycznej 
odgrywały rolę podrzędną, fakty
cznie później w ystąpiły na plan 
pierw szy w  działalności partyj so
cjalistycznych, a m yśl o ostatecz- 
nem przewrocie socjalistycznym  u- 
stępow ala coraz dalej w  m glistą  
przyszłość. Ścisła  międzynarodowa 
solidarność proletarjatu nie robiła 
widocznych postępów, druga m ię
dzynarodówka od 1889 do 1914 r. 
była mniej międzynarodową od pier
wszej od 1864 do 1872 r

«d?1

Józef Wybicki.
W  setną rocznicę zgonu autora pieśnh 

»Jeszcze Polska nie zginęła!*)

eh*.|Pala 10 marca upłynęło 100 lat od 
ksrłl w majątku swoim v  Maniecz-
bmu Pocl Srćfaem zmarł wybitny patrjota, 
rr».V * autor nieśmiertelnej pieśni na- 

*^eszC*e Polska nie zginęła!“ 
Wybicki urodził się dnia 29 września 

*ka w Bendominłe niedaleko Gdań- 
dn!« schodził ze znanej na Pomorzu ro- 
qi,ay szlacheckiej.
la j . Niezwykłe zdolności, siła woli i n ie- 
^  «nogć charakteru znam ionow ały go od 
Oie i ®*od°6ci. Te cechy charakteru 
i n P°*wohły mu sic naciąć do ówcze- 
fcunii °S lopiającego sposobu nauczania 

w w kołacłi jezuickich, gdzie 
do yło °czyć nie myśleć, a środkiem  

wiodącym miał być bat. 
^ j j - ^ y ^ ż a ł a J ą c e  zdolności W ybickiego 

.* l*go, *c -5ako nł*odzill,ki Ifi-letni 
*baH‘ 8.ła^  w a^dzie w w łasnej spraw ie
fcfywa°We* krew0>'m ks^ <l!:u — * wy-

um ysłu i charak teru  zwra- 
tofeu c* !* uw sg<i posrssechną i w 1767 
Tu mi ł Posłem pomorskim na Selim. 
Cywilnej 1)36 duwód patrjotyzm u i odwagi

»łów ^in-,he?en bowiem 2e wszystkich po
słować n, 4 Sl<i na odwagę, by zaprote- 
^awio , p05Ii' t!cu sesj‘ sejmowej w War- 
Pf£ez bezprawnemu wywiezieniu
iitererh sacJora rosyjskiego Repnina 
Tobotv spn«ł A0dnych d,a JeS° łajdackie) 

u w u  lów Polskich.
Wvbiríri i íefi0 protestu było to, że 
P .fistw a ’p W  ‘ obyw attl niepodległego 

Iskiego musiał uciekać z Wer-
^«wskego 8iePaCzani1* ambasadora mos-

bfckf i o5ę Od?*roł następnie Wy-
* •oipH'» {„ deraC|i barskiej, która by  ̂

eiw nŁ~itn Ciai 2brojr,eni protestem prze- 
i![3nia sie w » próbom mié-
fitk u r H a ! ,  *Pr; wy Piskie. Gdy się j?d- 

trBdn«iie Konfederacja 6arsKa z 
*» a W  ”aJP” eróiaieiszych. nie
*i,: nie i *e PTZeciwnie

w »«pobiec aieuchron-

nej k lę tc*  — wtedy W ybicki, uw ażając 
tw ój udział i swoje wysiłki zs bezcelowe, 
usunął się z kra ju  i p rzeniósł do  Hoilan- 
dji, gdzie w Leydzie na miejscowym u n i ' 
w ersytecie oddaje się pogłębieniu swej 
wiedzy praw no-politycznej ^przyrodniczej.

Klęska pierw szego rozbioru krajn 
(1772) oraz nieszczęścia rodzinne spra
wiają, i e  W ybicki ua krótko usuw a się w 
zacisze fiycia dom owego na  wsi.

Rychło jednak przywołany był do 
wzięcia czynnego udzinlu w życiu. K*n* 
cletz Andrzej Zamoyski przygotowywał się 
do  ułożenia nowego projektu praw. W tej 
pracy miał mn pomagać Józef Wybicki, 
znany już w kraju jako wybitny znawca 
prawa. O ile przedtem ujawn.ł Wybicki 
gorący patrjotyzm, o tyle teraz miał oka
zać rozum niezwykły i głębokie poczucie 
sprawiedliwości. W zapatiywauiach swo
ich politycznych i społecznych Wybicki 
był—jakbyśmy to dziś powiedzidi-r-paó- 
stwowcem. Źa najwyższe przykazanie u* 
ws£ał dobro państwa. Z tego stanowiska 
zwalczał upośledzenie mieszczaństwa i po
niżenie ludu wiejskiego. Interes państwa 
wymagał—zdaniem Wybickiego — popra
wiania bytu tyęh dwóch klas społecznych. 
Dlatego to domagał sięamiany obowiązu
jących w Police praw krzywdzących mie
szczan i chłopów. W broszurze swej p. t. 
„Rozmowa między szlachcicem poi kim, 
Szwajcarem i Żydem w Gdańsku“ (1780) 
powiada: „Jest^jw Polsce kilka mil oi:ós 
chłopów, — jest więc kilka miljonów nie- 
wolmków, z którymi szlachta, to jest nie
równie mniejsza liczba osób, możegczy- 
n ć, co jej się spodoba“. Otóż to nważsł 
W>b:cki za wielką niesprawiedliwość i 
przeciw niej w pismach swych protesto
wał.

Niestety—w takim dnchu postępn i 
sprawiedliwości ułożony projekt zbioru 
f r a w  został przez c emną szlachtę, pod- 
bechtaną przez fanatyczny kler, na Sejmie 
w roku 1780 odrzucony. Stało się to głó
wnie za sprawą nuncjusza papieskiego 
Arcbetti‘ego, który do spółki x posłem ro
syjskim Stackelbergiem —- jeszcze przed
S- jmem wszczął gwałtowną agitację prze
ciw Zbiorowi praw i jego aktorom.

W ten sposób upadło  szlachetne 
dzieło, w którem  W ybicki um ieścił część 
swei dnszy gorącej i szlachetnej. Zam iast 
wdzięczności od społeczeństw a doczekał

Przyszła w ielka wojna św iato
wa, która w ykazała, że partje so
cjalistyczna były zupełnie bezsilne 
w  spraw ie Jê J powstrzymania; w lę - ł 
cej naw et —  poddały się  one bez* 
protestów poważnyoh polityce sw ych  
państw i  w zięły  udział w  rządach 
koalicyjnyoh.

II-
W reszcie św iatow a wojna skoń

czyła się. Wzajemne walki pomię
dzy państwam i osłabiły rządy i kla
sy  panujące 1 dały socjalistom  taki 
wpływ, o jakim  nie m ogli marzyć 
przed wojną.

W Niem czech monarchizm u- 
padł, w  Prusach klasow y system  
wyborczy został zniesiony, a w ar
stw a junkrów, ''to jest w łaścioiell 
ziemskich, z których rekrutowali 
się  oficerowie, w yżsi urzędnicy 
1 konserwatyści —  została zdziesiąt
kowana 1 utraciła sw e przywileje. 
Niemcy zostały republiką, związki 
zawodowe, po chwilowym  podczas 
wrojny zastoju —  doszły do nieby
w ałego nigdy przedtem rozwoju li
czebnego.

W Austrji również zaprowa
dzono republikę, socjaliści dostali 
się  do władzy i trzymają ją  takty
cznie ciągle w  sw ych rękach. Bol
szew icka Rosja prowadzi natężoną 
propagandę w  całej Europie 1 Azji. 
W niektóryoh państwach drugorzęd
nych, jak w  Szw ecji np., socjaliści 
są u steru władzy. We w szystkich  
innych państwach nastąpiło oży
w ien ie  w  ruchu socjalistycznym . 
Zdawałoby się, że w  takich warun
kach tryumf socjalizmu jest konie
cznością, że realizacja ustroju kole
ktywistycznego musi nastąpić.

Tymczasem cóż się okazało.
PrzedewBzystkiem to, że sam 

socjalizm, jako doktryna pozytywna,

się tego, 2« szlachta na sejmiku w Śro
dzie chciała go, jako niebezpiecznego bu
rzyciela przywilejów szlacheckich—za mor 
dować. Zamiast spods ew»nego mandatu 
do Sejmn doczekał się tego, ie  widział 
palone przez ciemną szlachtę swoje pisma.

Myśłi jednak Wybickiego wypowia
dane w broszurach politycznych i w utwo
rach literackich częściowo znsiazły w spo
łeczeństwie oddźwięk. Miały one jak ziar
no dobre zakiełkować w czasie Sejmu 
Wielkiego (1788—1791) i wydać plon zło
ty w nieśmiertelnej konstytucji majowej.

W Sejmie jednak Wielkim udziału 
jako poseł nie bierze.

W szerszym zakresie bierze udział 
w wypadkach wywołanych powstiniero 
koścjuszkowskiem w roku 1794. Wtedy to 
zblifcył się do gen. Dąbrowski -go.

Po trzecim rozbiorze (1795) przez 
Szwajcarję udaje się do Francji i tu wraz 
z Barsem zabiega około soraw polskich. 
W roku 3796 składa ówczesnemu rządowi 
francuskiemu memorjał w sprawie utwo
rzenia legjonu polskiego przy armji fran
cuskiej. Płodna ta myśl miała się nieba
wem urzeczywistnić po prsybyciu do Pa
ryża w październiku 1796 roku gen. Dą
browskiego.

.Utworzenie legionów było w snacz- 
nej mierze dziełem Wybickiego i gen Dą
browskiego. Od roku 17e7 Wybicki bawi 
we Wlosz ch w g ównej kwaterze Dą
browskiego i «ajęty jest głównie układa
niem memorjałów, odezw i proklamacyj.

Wraz z legionami przeżywa Wybicki 
wszystkie nadzieje, trudy niewypowiedzia
ne i niedole bezmierne i gorsze nad 
wszystko zawody i rozczarowania. W pod
niósł } atmosferze wiary w świetlaną przy
szłość Polski, wiary, która mimo wszy
stko ożywiała legjonislów—ułożył Wybicki 
pieśń: „Jeszcze Polsita nie zginęłsl*

.Mazurek Dąbrowskiego“ — ta skro
mna żołnierska piosenka, urodzona wśród 
logjonów, na włoskiej ziemi, stała się po
tężnym hymnem narodowym, który w 
dniach wielkich brzmi jak potężny hura
gan dusz, a w dniach powszednich dźwię
czy nieustannie w duszy, jak słodka, ko
jąca mękę życia nadzieją.

....Zycie rozprasza sas poświecie, od 
bieguna do biegana, leu  wszędzie idą t  
nami le słowa cudowne, strzegą sumienia 
i polskości duszy, działają a oddalenia.

tw orząca now y porządek rzeczy, 
nowe formy życia  zbiorowego nie 
jest ani dokładnie określoną, ani 
w  sposób jednakowy pojmowaną 
przez ogół samych socjalistów , albo 
chociażby Ich przywódców.

Następnie okazało się, że całko
w ite  uspołecznienie narzędzi praoy 
jest niemożliwe, przedewszystkiem
o ile chodzi o ziemię, która je st w  
ręku włościjan.

Przed takiem „uspołecznieniem* 
cofnęli się naw et najskrajniejsi z 
socjalistów  —  bolszewicy rosyjscy. 
Mało jednak tego, okazało się, że 
naw et górnictwo trudno jest „uspo
łeczn ić“ w  czasie bliższym, i to w  
Niemczech, gdzie aparat państwowy  
je st bardzo dobry, a wyrobienie  
gospodarcze mas w ielkie. Sami 
Bocjaliśei w  Niemczech nie śpieszą 
się  z tem uspołecznieniem. Qdyby 
go chcieli iBtotnle, to dawno ju t  
weszłoby ono w  życie.

Nic dziwnego, że wobec tego  
w szystkiego w  szeregach socjalis
tycznych, u ludzi dalej patrzących 
powstaje niepokój i dążność do te
go, aby sobie uprzytomnić przyczy
ny tęgo bankructwa marksizmu 1 
socjalnej-demokracjl. Ludzie my
ślący samodzielnie i ściśle, ludzie 
mający odwagę obywatelską z po
śród socjalistów, zrozumieli, że da
w ny przedwojenny socjalizm w  for
mie marksizmu i socjalnej demo
kracji zawiódł, że umarł, że jest 
trupem, którogo niDżna wprawdzie 
galwanizować, ale którego do życia  
powołać nio można.

(dok. nast.)
Józef Hornowskl.

j a k  siła skupiającó r o z p r o s z o n e  atomy n a 
r o d u , siła, K tó ra  k r z e p i  i p o w ię k s z a  d n -  
szc“. (St. Witkiewiczf^

Wybicki nap isał wiele utworów lite
rackich, aie jego znaczenie i sława jako 
autora op era a ą na tej prostej i niewiel
kiej piosnce żołnierskiej.

W roku 1801 wraca do kraju i zaj
muje się wychowaniem synó#- oraz dzia
łalnością literacką.

Po klęsce zadanej Prusakom przez 
Napoleona pod J 18ü6>, kiedy zrodzi
ła się nadzieja odbudowania choćby czę
ściowego tylko Polski—Wybicki znów za 
czyna odgrywać wybitną rolę jako infor
mator Napoleona o stosunkach polskich.

Po utworzeniu Księstwa Warszaw
skiego z ziem polskich, odebranych przez 
Napoleona Prusakom, bierze Wybicki 
czynny udział w urządzaniu tego pań- 
atewka, otrzymuje w niem wreszcie god
ność senatora, wojewody i kawalera orde
ru Orła Białego.

Gdy w roku 1812 na niezmierzonych 
obszarach Rosji zbladła gwiazda Napo
leona i gdy w roku 1815 z części dawne
go Księstwa Warszawskiego ustanowiona 
zostało na kongresie w Wiedniu Królestwo 
Polskie — Wybicki, już wówczas starzec, 
pozostał przy godności senatora oraz pre- 

-zesa sądu najwyższej instancji.
W roku 1820 zniechęcony wzmaga

jącą się corsz bardziej reakcją oraz zmę
czony tyiu tak różnorakiemi przejściami 
w życiu—usunął aię od służby publicznej, 
zamieszkał we w'łasnym majątku i tu w 
roku 1823 zmarf. Ciało jego spoczywa 
w kościele parafialnym w Brodnicy.

Józtf Wybicki należy do wybitniej
szych postaci polskich działających na 
przełomie wieku 18 i 19-go. Przeżył on 
klęsfcę rozbiorów, nie upadł jednak na du
chu—przeciwnie w swojej pieśni wytknął 
narodowi nowe niezawodne drogi, które 
miały go poprzez klęski doprowadzić do 
eelu upragnionego—do niepodległości.»

Jako  szlachetnem u sserm iersowi o  
sprawiedliwość społeczną, jako niestrudzo
nem u patrjocie i działaczowi polityczne
m u, a nadew szystko Jako autorow i pieśni 
„Jeszcze P o lska n ie  zginęła"— należy się 
W ybickiem u Józefowi od narodu polskie
go pam ięć wdzięczna. Zt. A



c m  w Angiji.
T.

Ministerstwo koalicyjne — dzieoko 
wojny, zjawiło się pod wpływem cho
robliwego podniecenia nazajutrz po zwy
cięstwie. O skutkach zwycięstwa mia
no fałszywe wyobrażenia, czyniono so
bie absurdalne obietnice. Obecna l/ba  
angielsku wcale nio odtwarza nastroju 
narodu, lak odtwnrzała go w 1918 r. 
Lloyd Georsre, który podczas wojny 
z burami z oburzeniem odrzucał myśl
0 udziale ż łmerzy w wyborach i na 
t< m tle kapitali ie obalił liberałów z 
Ai-quithem na czele,— zrozumiał w roku 
1018, że trudno o lepszą przynętę dla 
wyborców i nio jrawahał się ekorzv«t»6 
z tego ha?łi», by wzmocnić swe wpływy. 
Oparł się en c><łko<*icie na wojowni
czych t- rysach konserwatystach, którzy 
nu zręc.uie spreparowanych wyborach 
otr ymali olbrzymią więku ość. Jednak 
Lloyd Georg« ule ule^ł im caffcowcie
1 jeśli ogłosił progr-m polityki zewnętrz
nej w d łu g  myśłt tępo stronnictw», to 
wewnątrz państwa nakreśli! plan reform 
całkiem radykalnych. A więo z jednej 
strony: .Powiesić Kajzera*, „Zn u b i ć  
Niemców płacić co do proBze!* i 
.Śmierć boi zewłkom 1“, z drugiej tue 
k;»słem było: .W n*82ym kraju bohnt« 
r/y powinni mieć zabezpieczenie godna 
ich**—i s/creg reform postępowych.

Jednak wkrótce, zgodnie z opinią 
finansistów i olbrzymiej większości spo
łeczeństwa, doszedł do przekonani i o 
k nieczności zmian w poi.tyce wzglę
dem Niemiec i Rosji w kierunku za 
przestania «gresy* ności, by duć moS- 
n> sć tym krajom odbudować swe życie 
gospodarczo, co dla Angiji miałoby zna
czenie pierwszorzędne Rowmefc w po
lityce wewnętrznej p»d n».cisniem hasła 
.Oszczędzajm yr, „irecz ł murnotfaw 
stweml“—wypudło mu na cza* meokre- 
s.ony odłożyć projekty praw e ulepsze
niu szkolnictwa, o budowie domów ro
botniczych, o reformie rolnej. Jedyną 
doniosłą reformą wewnętrzną—by :o po
jednanie Bię z Irlandją, nas-tąpijo to pud 
silnym naciskiem opinji amerykańskiej.

W ciągu tyoh trzech lat torysl, 
zyskująo w parlamencie coraz bardziej 
na Bilo, posiadając druzgocącą większość, 
chętnie pozbyli by się premjera, które
go nie lubili, któremu nie ufali, którego 
przeszłość radykalną nienawidzili; ale 
cóż—kiedy obejść 8ię bez tego człowie
ka nie mogli. Tymczasem wzmogły się 
Intrygi »nietylko na kurytarzach, lecz 
nawet na schodach0, i oskarżenia, mio
tane przeciw sobie przez oba Bkrzydła 
koalicji — torysów i liberałów. W klu
bach politycznych, również pomiędzy 
przyjaciółmi Lloyd Georga zaczęły się 
szerzyć pogłoski, że zamierza on prosić 
króla o rozwiązanie parlamentu, by ko
rzystać z pomyślnej dla elebie sytuacji, 
która wytworzyła się po uregulowaniu 
sprawy irlandzkiej, po szczęśliwym dla 
Angiji wyniku Konferencji Waszyngtoń
skiej i pomyślnem zainicjowaniu przez 
Komisję Goudesapolitykl oszczędności. 
Mówiono nawet, żo wybory mogą się 
odl>}ć w luty*.

Parę miesięcy temu organ George'a 
.Daily Chronicie- uważał za możliwe 
wyzuac»*uie wyborów na koniec sty
cznia.

ł’lan ton ale uśmiechał 6ię bynaj
mniej lory a om, którzy dobrze rozumieli, 
że stracą znaczną ilość miejsc na rze.cz 
panji Robotniczej (Labour Party). Wszy
scy ¿gad uli się, że ta partja będzie 
miała w przyszłym parlamencie cenaj- 
uimej 200 mioiMc, a prawdopodobnie *¿80. 
Liberuli niezależni tpartja Aus<juitha) 
Dę.ią obrum w 7J—80 okręgach, iiberall 
zjednoczeni w *o— «0 i unjoniści (kon
serwatyści) w 280—260. Wobec tego 
jesi rztCią zrozumiałą, że konserwatyś-
o. (tor.»*,f dożyli do odsunięcia jaknaj- 
unlkj uim -nu nowych wyborów i z fur* 
Ją zwalczali to dążności George‘a oraz 
wymagali, by Izbie Lordów zostało 
przywrócone prawo Teta względem u- 
chw .i izby Gmin, gdyż w r. lł>10 pra
wo io zosulu Lordom odjęte.
W jaiu sposób awulczuno Lloyda Geor
gom i co ma zarzucano — o tem pomó
wimy dalej. P. Z.

riifracy a przyszła w y ^ n i.
W ostatnich dniach w całym sze

regu miejscowości m. in. w i oznaniu, 
Bydgoszczy, Tczewie) odbyły się zebra
nia niemiecki«, na których przemawiali 
niemieccy posłowie do Sejmu. Zebrania 
miały na •e iu , jak informuje prasa nie
miecka, zaznaj mienie posłów, ozy cała 
ludność niemiecka popiera politykę 
swych przedstawicieli, oraz wskazanie 
ca konieczność jednolitości współpracy. 
Umotywowanie to pozwala przypusz
czać, żo posłowie niemieccy mezupeinio 
czują się pewni poparcia swych wybor
ców i pragną wpłynąć na ludność nie» 
miecką w myśl swego programu. W 
Bydgoszczy przemawiali tak wyraźni 
przedctuwicielo .ostrego" kierunuu, jak
o. ławiooy Behrons z Lodzi i b. laudrat 
Naumann.

Przemówienia składały się £'szere- 
gu skarg, stwierdzających rzekome u- 
pośledzenic ludności niemieokiej w Pol
sce. Główną uwago zwracali mówcy 
na m>-ment, od jakiegoś czasu już przy
gotowawczo przez prasę niemiecką po
ruszony, mianowicie na ordynację wyr 
burczą do Sejmu, którą określali jako 
reakcyjną 1 krzywdzącą, maiejszoścL 
narodowe.

Uchwalone rezolucje domagają się:
I) powiększenia okręgów wyborczych, 
gdyż przy projektowanych małych okrę
gach wyborczych obconarodowa ludność, 
mieszkająca zazwyczaj w zwartych ko- 
lonjacb, będzie rozerwana i przeto na 
sile głosów ucierpi, 2; obliczenia liczby 
mandatów ściśle na podstawie zasady 
.proporcjonalnej, gdyż przy obecnym 
systemie ucierpią anśw przedowszy- 
stkiem małe ugrupowania. 
v Odnosi się wrażanie, że akcja po

słów niemieckich nie tyle jest obliczona 
na praktyczny skutek, ile ma posłużyć

—«i nowy pretekst do twierdzeń o upo
śledzeniu mniejszości narodowych w 
Poieco—i to ze względu na to, że Hczba 
posłów niriimeckleh do przyszłego Sej
mu nie będzie »nów tak liczną, aby 
uzasadnić twierdzenie polityków nie
mieckich o poważnej sile żywiołu nie
mieckiego, wbrew jego woli wcielonego 
do Rzeczypospolitej Polskiej.

Korespondencje.
"Ł Lu iom terB ka.
Ludność Lutoimeraka niezbyt gar

nąca się de ok w laty, została przez 
powszechno nauczanie do niej zmuszona. 
Założono 7-mio klasową szkołę, do któ 
rej z.uat;gażowano U bił nauczycielskich. 
Lecz cóż z t go za korzyść? W dwa 
tygodnie po rozpuczęciu-~roku ezkolnego 
nastąpiły ferje kartoflane, następnie 
kilkotygodmowe ferje świąteczne, póź
niej z powodu mrozów ferje — i z po
wodu braku opału ferje.

Nadszedł ciepły pogodny marzec, 
oblicza łaknących nauki rozjaśniły się. 
Wszyscy mieli nadzieję, że tętno nauki 
zabije żywiej. Zarząd Gminny sprowa
dził kilkanaście korcy węgla do opala
nia klas. Zdawało się, że żadna siła 
nie zdoła przerwać nauki i urządzić 
znowu jakichś leryj. Niema jednak te
go dobrego coby na złe nie wyszło. Oka
zało Bię, żo oprowadzony węgiel był 
przyczyną urządzenia w dniu 6 marca 
nowej przerwy w nauce: na tem tle bo
wiem wyniknął zatarg pomiędzy p. kie
rowniczką szkoły a Opieką Szkolną. 
Oblicza mieszkańców Lutomierska- spo
sępniały znowu. Cóż na to Władze 
Szkolne ?

Z okolic Białegostoku,
W tych dniach w Dowiecie Augu

stowskim, w majątku Neta, wyniknął za
targ z przyczyny dzierżawcy majątku p. 
Karczewskiego. Pan ten, nie chciał u- 
trzymać umowy, zawrartej w roku zesz
łym, pomiędzy nim a Zarządem PZZ. 
Robotu. Uoln. i Leśnych, w ¿lórej to u- 
mowie powiedziano, że każdy stały ro
botnik rolny majątku Neta powinien o- 
trzymać 12 korcy żyta i paazę dla dwóch 
krów. Lcoz pan dzierżawca zamiast 12 
korcy zboża dał robotnikom po 8 pudów. 
Zamiast paszy dla dwóch krów — nie 
daje jej wcale. Gdy robotnicy udali się 
do niego, aby im wydał zboże, pan dzier
żawca się rozgniewał srodze, grożąc ro
botnikom rewolwerem i dał w końcu 
sześć strzałów, na szczęście nie raniąc 
nikogo. Po tem wszystklem p. K. wy
dalił 11 rodzin robotniczych, wysyłając 
je  .d o  wBzystkłoh djabłów".

Ładnie postępują panowie obsiai- 
nioy! A. Szadkowski.

Oświata i Szkolnictwo.
W sp ra w ia  p rzy sp o so b ien ia  

w o jsk o w e g o  m ło d z ieży .
Zjazd Oddziału Wielkopolskiego 

Związku harcerstwa polskiego, odbyty 
w Poznaniu, powziął następującą uchwa
łę w sprawie wyszkolenia flzyoznego 
i przysposobienia wojskowego młodzieży:

.Zjazd Oddziału Wielkopolskiego, 
witająo z uznaniem projekt władz woj
skowych w sprawie wychowania fizycz
nego i przysposobienia wojskowego, 
który niewątpliwie wpłynie na ożywie
nie tego działu pracy społecznej w Pol
sce, wyraża przekonanie, że:

a) obowiązkowe wychowanie fi
zyczne we wszystkich szkołach (niż
szych, średnich i wyższych) Jest ko
nieczną podstawą racjonalnego wycho
wania wogóle,

b) natomiast wprowadzenie pań
stwowego przymusu przysposobienia 
wojskowego nie jest pożądane ze wzglę
dów pedagogicznych,

o) obowiązek przysposobienia woj
skowego winien być ochotniczy, przy
sposobienie powierzone społeczeństwu 
i nie kierowane, lecz popierane przez 
władze rządowe".

Z  żucia  pFBCBłg re l In te llite n tll.

V« ¡¡20 pracowmikóuw paA slw o- 
w ych  w So&«to«rc&i.

W dniu 6 marca 1922 r. odbył się 
w sali związku zawodowego pracowni
ków kolejowych w Sosnowca wiec pra
cowników państwowych Zagłębia Dą
browskiego. Na wicc przybyło około 
600 osób.

Przewodniczącym został wybrany 
prof. Kaczkowski, referentem zaó prof. 
Wyspiański. .

Prof. Wyspiański przedstawił do
tychczasowo zabiegi związków' zawodo
wych, które energicznie prowadzą akcję
o poprawę bytu dla pracowników państw. 
Na wiecu większa częćć mówrców wypo
wiedziała się przeciw lekceważeniu przez 
Sejm i Rząd żądań prac. państw, oraz 
uchwalono odpowiednio rezolucje prze
słać na ręce Marszałka Sejmu oraz cen
tralnej komisji pracowników państwo
wych.

Również postanowiono wysłać pro
test, przeciw nieprayjęciu pracz prezy
denta ministrów delegacji organizacji w 
dniu 2 i stycznia 19*22 r.

Uczestnicy wiecu w dniu 5 maroa
b. r. uchwalili domagać się od Sejmu i. 
Rządu: a) Wypłacenia dodatkowo go proc. 
co miesiąc od całkowitego uposażenia;
b) rychłego wprowadzenia w życic usta
wy emerytalnej; c) przeniesienia wszy
stkich miejscowości Zagłębia Dąbrow
skiego do najwyższej katcgorji dodatku 
drożyznianego.

Uchwalono wystąpić w najbliższym 
czasie z apelem do społeczeństwa Za
głębiu, celem usunięcia ewentualnych 
nieporozumień na temat charakteru akcji 
pracowników państwowych.

Sprawy robotnicze.
¿ t o b r a t s i o  b r u k a r z y  Z S P ,

Dnia 14 b.m.we wtorek o godz. 6 po 
poł. w lokalu Polsk. Zw\ Zaw. ul. Głó
wna ¡ii odbędzie się ogólne zebranie bru
karzy, betoniarzy, robotników’ brukar
skich i ziemnych. Obecność zaintereso
wanych konieczna. Sprawy cennikowi i 
aprawozdanie z zawartej umowy z przed
siębiorcami z Jednej strony, a związ
kiem Budowlanym Zjednoczenia Zawo
dowego Polskiego z drugiej.

lilii 1 1  

K a l e n d a r z y k .
• Dziś G i-zegóiza 
Jutro Krystyny
Wschód słońca, 7 ro, U
Zuchód . 6 m. 22
Wschód kaięjśyca c m. 0<S
Zuctaód - 4 m. io

— Zjazd Delegatów Ił. wojskowych Arajl 
Pol. Zarząd Stowarzyszenia b. woj
skowych Armji Pol. na Województwo 
Łódzkie podajo do wiadomości swych 
Kół. iż w dolach 24, 33 i 20 bm. odbę- 

■ dzle Bię pierwszy Zjazd Delegatów w 
Łodzi. W Zjeździ«, winni wziąć judział 

i wflzysoy Delegaci w myśl Statutu.

I Ffve o’clock dzioitnikarakl w Lodzi.-*
W niedzielę, dn. 19 bm. w sali resta®* 
racji teatralnej odbędzie się pierwej 
w Łodzi wieczorek towarzyski, urządzą 
ny przez Syndykat Dziennikarzy 
sklch w Łodzi.

W wykonaniu programu, koncąrtt 
i kabaretu jakie urozmaicą five o’clac* 
weźmie udział T-wo .Lutnia“ ł kil» 
pierwszorzędnych sił kabaretowych1 
Warszawy.

Początek o godz. 6 po poł. S«c2«‘ 
góły podamy niebawem.

— Mowy zakład kąplolowy. Z dni®®
18 b. m. uruchomiony zostaje » miej9® 
zakład kąpielowy przy ulioy Sienkiewi
cza 95.

Zakład ten jest wyłąoznle p rz e ^  
czony dla kąpania l dezynfekcji dzIaW 
miejskich szkół powszechnyoh.

Kąpiele odbywać się będą w poi»®' 
działki, wtorki, środy l czwartki każdej 
tygodnia.

—  Z Harcerstwa. K la ro w n ie j  
m ęck ich  d rużyn  Zw. H. P. n a
m. Ł o d sl x dn . 1 m a rc a  b r. o b ją ł  
prof. Z. KamiAikl. D otycbciaao^cl** 
k o m en d an to w i d ru ły n  łód zk ich  Ci**'*! 
wi»wi Rębow ak!«m u, K om enda C hor»i*| 
łódzk ie j p o w ierzy ła  sp ra w ę  organl*“* 
v.-ania .Z ło tu  m ajo w eg o " , w któtl* 
wozmt) u d z ia ł w szystk ie  h u fca  ChorQÎ”1 
łódzk iej.

— Zjazd stow, śpiewaczych. W«x«c^ 
po lsk i z jazd  stow , śp iew aczych  odbęo1'* 
s ię  w W arszaw ie  w d n iach  Zielony®9 
Ś w ią tek  i  l 5 c ze rw ca  1922 r  Po** 
ła n a  p rze*  głów ny k o m ita t organ!*£ 
cy iny  zjazdu  kom isja  a rty s ty cz n a  
b ra ła  dla w sp ó ln eg o  w ykonan ia  
z jed n o czo n e  c h ó ry  p o d cz as  zjazdu s^ < 
ra g  u tw o ró w  n a  c h ó ry  m ęski, żeńsk*' 
m ieszany .

— Obuwie u inwalidów! Warsitaw 
s/.ewckie przy Wydziale „Zrzeszeń 
Okr. Ekspozytury S. 0. w Łodzi, mi^*i 
czące się przy ul. Piotrkowskiej L. J8” 
posiadają na składzie gotowe obû * . 
męskie, damskie 1 dziecinno, przyj^]? 
rówoież wszelkie olstalunki z własny^ 
i powierzonych materjsłów, oraz 
nywują wszelką reperację obuwia. Wy
konanie solidne i wykwintne.! Geny 
żoj konkurencyjnych! Popierajcie prilft 
ofiar wojny.

— WjpłŁ-a w dolarach. W zwiąaku *
nowemi jirojektami Minist. skarba co<£ 
zmiany tystema dewiz 1 ułatwienia 
Bylki pieniędzy oraz wypłat z zagranic)»
— Min. skarbu postanowiło całkowi^ 
zrzec się planu ograniczenia towarzys1 
żeglugowych i domów bankowych 
wypłacaniu sum nadsyłanych w w»luc' 
zagraniczuej.

— Dzfsiejrzy odczyt prof. Patrażyc^
go. W dniu ozisiejszyni o g. 8.16 vf. , 
Sali Pilharmonji prof. L#on Petraży1̂  
wygłosi swą znakomitą teorję o isto<® 
miłości. Dzisiejszy ¡odczyt zgromadzi 
Sali Filharmonji szerokie rzeszo intf1' 
goncji łódzki, j, spragnionej powiewu 
wej myśli twórczej,

— Spadki w Ameryce. W 4-tym kw' '̂ 
tale 1921 r. konsulat polski w NotfP' 
Jorku skolektował spadków po oby^® 
telach polbkich na ogólną sumę 30,5®: | 
dolarów7,* ilość zaś spadków przesłany®, 
do Polski w 1921 v. wynosi w ogói^ 
sumie 215,034 dolarów. u

Podania o otrzymanie spadku , 
odszkodowania z Ameryki nadsyłane û‘ 
departamentu konsularnego min.spr. zag ' 
Warszawa (Fredry J\2 1), oprócz Pe*fl® 
mocnictwa notarjaluego dla właściwe»“ 
konsulatu polskiego w Ameryce powi^-' 
zawierać uchwały rady familijnej, po^‘® 
rzającej opiekę nad małoletnimi sp a d ^  
biercami, świadectw^ i wyciąg z k“1̂  
stanu cywilnego, ożyli t. z w. wytw 
ogólny z rnatrykuły rodziny zmarłe!" 
stwierdzający pokrewieństwo spadkod» 
wcy ze spadkobiercami. Wszelkie K  
świadczenia wójta gminy, lub inny^ 
władz administracyjnych, że zmarły sp ^  
kodawca pozostawił żonę i dzieci 
rodziców', braci l siostry z wysz,ozeg0 
nieniem ich imion i wieku są niew 
starczające bez tej metryki.

—• Katastrofa Lutlowlatia. Onegdnj. 
godz. 5 po poł., w oficynie dvinu 
ul. Piotrkowskićj 33, w jednym z ml6®., 
kań odbywał się ślub. Ze wezeoh str" 

u w oknach pojawili się ciekawi. M l^ 'j 
innymi na balkonie, wychodząojni . 
klatki sehodowoj w eficynia znalazł^ '
7-oro dKleci, które obserwowały odW 
t.ająco siv w mieaskaniu przeciwleg^^ 
w'esele. Na'gla ro>-;iagł się trzask i kr/)^ 
oto przegnrła belKi drewnianego b a l^ 'j  
zgięły mit i oały balkon runął wr»11 
dziećmi na. balkon o piętro niżej. j. 
raenie spadającego balkonu było ,‘f 
silne, żo balkon drugiogo piętra rów^1
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Najt aósza  w  m ieście

it s t  f irm a  S zm ech e l I R oznar, Lód i ,  
' lo t r k o w s k a  100 1 f l l j a  ICO, bo za- 

k u p i ła  to w a r y  je s z c z e  p rzed  pod- 
ik o c z e n ie m  cen:
8 p rz e d a je  tan io  Buknle dam sk ie  do 
n a je le g a n tsz y c h , m odne p a l ta  dam 
sk ie , k o s tju m y , sp ó d n iczk i, m a te rja -  
ły  na  su k n ie  g a rb a rd in a , szew io t,
boston  t flo ra .

Śona,
{S ta n is ła w a  P łu e t e n n l i  z K a n ió w  p o z o s ta w i ła  

-Je m a ły c h  d z ie c i od r o k u  do 7-m lu l a t ,  z a b ra -  
a W; ty s lę o y  m arek , n a jle p s z ą  b ie l iz n ę  i zb le»  

g ła . K to b y  w iedzia ł o n lo j ,  p ro s z ę  z a w  a d o - 
w ió  A n d r z e ja  P łu o le n n lk a ,  S z o s a  P a b ja n lo k a  
«  48. P rz e c h o w u je  s ię  p o d o b n o  w  d z i e l n i c /  

b a łu c k ie j .
n — i.....— — — — —
*'ę zapadł i wszystko razem znalazło 
Bię na bruku.

D/ieci zo tały wydobyte z pod gru
zów 1 odniesione do mieszkań. Zaalar
mowana polioja zawezwała pogotowie, 
które odwiozło czworo dzieci do szpitali 
zaś pozostałe, po nałoteniu opatrunków, 
Pozostawiono w domu.

— Napad bandycki. Na przechodzą
cego ulicą Południową I. Balbermana, 
nupa/ili nieznajomi mężczyźni i zażądali

§a

uapuon nieznajomi męzczyznl i zaząaau 
ty B. kupił im wódki. Usłyszawszy od
powiedź odmowną jeden z bandytów u- 

erzył B. w głową tak silnie, iż ten stra
cił przytomność. Następnie bandyci wy
jęli B. z kieszeni so.ooo mk. i zbiegli. 
Na krzyk napadniętego, któiy wkrótce 
odzyskał przytomność, nadbiegła policja 
1 puściła się w pogoń za napastnikami. 
Jednego z nich udało się przytrzymać. 
Jest nim niejaki Edward Paiiński. Pozo
stali są poszukiwani. bip

T-aiMEEBRa l aialg .
Teatr Miejski, Ceglelnłana 63.

Dziś Teatr daje o g. 3 pp. „Maze
pę“ arcydzieło Juljusza Słowackiego, z 
należytym pietyzmem wykonane przez 
nasz zespół, oprawione w piękne deko
racje i kostjumy.

Wiecz. o g. 8.16 (punkt.) arcywe- 
soła amerykańska kom. M. Glass’a p. t. 
»Potasz i Perlmutter“. ___.. .

Dwa wieczory Laicy Kieselhausen.
Dwa wieczory słynnej tancerki kla

sycznej Lucy Kieselhausen odbędą się 
nieodwołalnie w czwartek, d. 23 b. m. i 
w sobotę d. 26 b. m. o g. 8-ej wiecz. w 
6ali Piłharmonji. Bilety w dalszym cią
gu nabywać można w kasie Piłharmonji.

Koncerty Orkiestry FilharmoaiczneJ.
Niedsielny poranek muzyczny z cy

klu „malarstwo w muzyce* odbędzie się 
pod dyrekcji) Teodora Rydera z udziałem 
piaaisty S. Rittecbaoda.

Na konoarcie popołudniowym tegoi 
dnia pod batutą Waierjana Berdbjewa u- 
słyssymy znaną śpiewaczkę «perową Ma* 
rję Rapp, która odśpiewa cały szereg ar|i 
i pieiai.

Na ptogram poniedziałkowego kon
certu afceaataentowegS pjd dyr. Wal. B-r- 
dtajewa złoiy się niegrany u nas dotych
czas palątuy poemat symion. .Etsłaza* 
Skriabina z udziałem powi^kszoaej orkte- 
itiy. Jako soliirta wystąpi, zamiast Dana 
WÓłblfcaU, świetny skrzypek p. M. Fiber, 
który odegra koncert B.abmsa z towarzy- 
szenieai erkiettry.

— Z kinematografu. W kinemato
grafie „Dolina Szwajcarska“ wyświetlają 
arcydzieło sztuki kinematograficznej na
byte nakładem wielkich kosztów—„Tam
ten“ Gabrjeli Zapolskiej.

List Walentego Kurdybona.
Wislimoźny Panie Rydaktoreel 
Choó tak wszystkim było pilno,
By do Polski włąoyć Wilno,
By granioe nasze Wsohodnie 
Z Wilnianami wytknąć zgodnie, — 
Jednak demon grożnorogi 
Wlozł w stolicy śwlnte progi 
I, gdy szanse spójni rosły,
Rzucił rozbrat między posły,
A pomiędzy zaś ministry — 
Dziwnych pojęć potok bystry...'
I w momyncie kfedycpakty 
Miały stężeć w trwałe akty,
Gdy się miały gorzkie próby 
Na solenne zminić śluby,
W tej to wielkiej chwili właśnie. 
Na tle paktów wszczęto waśnie. 
Wnet zawrzało jakby w ulu,
Gród syreni zawył z ’bólu, j 
W klubach Sejmu, śród kbnwyntu 
Rady, ohaos, kryntu — wyntu,
W zdaniach prosto wieża Babel — 
Dobrze, żo nie było szabel,
Boby, w myśl praojców zmazy, 
Posiekano się na zrazy.
Wkońcu tyj piekielnej schimy 
“ * )d(‘ ‘ ‘ ‘Rząd nas podoł się do dymy. 
Choć zdobywoł kraj bez znoju 
Rejterowoł z placu boju 
Oto pojęć złych owoce:
Sprawa Wilna znów w odwłoce; 
Wciąż stałygo brak jes rządu,
I zdrowygo w Sejmie sądu, 
Wprowdzie duzo jest gadacy, 
Alo tyn ów sprawę pacy,
Każdy, jak chce tak se hasa: 
Tyn do Sasa, ów do łasa.
Mimo woli cłeku pytos 
Cy się zjawi „taki Witos“,
Coby chaos ujoł w łapa 
I utworzył rząd jus na pe,
A zakuł go w takie cele,
By jus zagrzol se fotele,

By był dzielny Łrudnózmlonny,
Jako Sejm nos suwerer^y,
Co to, ohoć krój nim pomiata,
Chce do kuńca istnić świata.
Rząd się wprowdzie nowy Btwo-

[rzył —
A włościwle stary ożył, —
Lec któż stwierdzi, moi mili.
Ze śie rychło nio przesili?

Choćbym pisoł jesco więoyj, 
Mozę culij i goręcyj —
Bo u takich, jak jo ludzi,
Wiosna orgję natchniń budzi
I, bijąo w nich miłym drescem, 
Zasypuje rymów descem,
Ale choćzym jes pohopski 
I mom rozmach wielkochłopski, 
Chocios świrzbiom mnie pazury 
A spraw woźnych cata góry 
Animusym mnie unotfc 
I po.d pióro az się prosą —
Jednak dlo woznyj pobudki —
Pisę dziś list ino krótki

Do widzynio 
Walinty Kardy bon.

Odpowiedzi Redakcji.
P. W. Slk. Odczuwany brak opału 

i jego drożyzna są to skutki .wolnego“ 
handlu i harcującej bezkarnie, w myśl 
tej zasady ekonomicznej, chciwości sfer 
handlujących. Niestety — temu zdzier- 
etwu i paskarstwu, łupiącym kieszeni» 
klasy pracującej, rząd nie potrafi w do
statecznie celowy i energiczny sposób 
tapobiec. Jedyna obrona konsumenta 
przed wyzyskiem—to ruch wepółdziełozy.

P a m i ę t a j  a  fu s id u fezu  
p r a s o w y m  „ t P r a c y ^

T oatr

S C A L A
Cetrłolniana 18.

ni
Od środy 22 nr rea r. b. tylko 7 gościnnych występśw S c e n  l£ * » ak © w sk i© h

W *obot«j ?5 b. m 
o g o n  3.30 p. p

o p p h i u m
W  ¿ ro d *  22 t  c z w a r te k  23 b

o  g o d z  8 30 w

Kobieta Która zabiła
S z t u k -  w  7 o b r  S id n e y * a  Q » r r lc k a

V T p ią t e k  E4 i  s o b o tę  25 b
o g o d z . 8  80 w

Płomień
S z tu k a  w  8 a k ta c h  I lu n g a  M i l le r a .

W n ied z ie lę  26 b. m. 
o godz. 8  30 w

S z tu k a  w 8 a k ta c h  L  H e rz e ra . Kobieta która zabiła

W  n ie d z ie lę  20 b. m . 
o  g o d z . 8.30 p . p

P ł o m i e ń
B i le t y  d o  n a b y c ia  w c u k ir rn i  W -g o  K o m a ra  r ó g  P io t r k o w s k ie j  1 B e n e d y k ta  o d  11—2 i  o d  4 — 0 w ., a  w  d n ie  p r z e d s ta w ie ń  w  k & s lo  te a t r u  p r z e z  c a ły  d i l c ń .

C h r z e ś c i j a ń s k i  D om
gotow ych  ubiorów dam skich

H *  G a b a n e k
ul Napiórkowskiego J& 49 (dawn. Staro-Zarzewska) 

FiUA: Piotrkowska J6 275.
POLECA WIELKI WYBÓR

S U K IE M  i B L U Z E K
wykonywanych we własnych pracowniaoh pod 
kierownictwem mistrzyń-zukrojczyń

S P I E Ń C I E  r & m i
Ponieważ przejazd tramwajem nr. 4 w zupełności 
się opłaci—porównując taniość i solidność wyko
nania z innymi podobnymi interesami w Łodzi.

Od wtorku dnia 14 b. m.

w Kino „Dolinie Szwajcarskiej“
przy ul. Sienkiewicza M  40. 

Ukaż? s ię  w ielk i FJmE!! 
GABRYELI ZAPOLSKIEJ p .  t.

99
U

W poniedziałek dn. t3  go marca r. b. o godz. 
5 i pół po połudn'u w saii T-wa „LUTNIA* 

przy ui. Łęczyckiej Ns 2 odbędzie się

Kooperotpy roM niczej &  Zgierzu.
W obso w&inych spraw , ja k ie  będą oma

w iane na  powyższym zebraniu , uprasza się
o Jak najliczniejsze przybycie w ssystkicŁ  
członków

ZARZĄD.

Skład wyrobów tyto
niowych cygar i gilz

=b:

SB3

s a :

taz

ul- Siers-Zgrzm&i 
49

r ć g  G ra b o w e j

Poleca wielki wy
bór tytoni, cygar krajo

wych, poznańskich i gilz w 
dużym wyborze, ceny nizkio. .

S z k o ł a  P o ł o ż n y c h
przy Sanstorjum, „Unita#“ w Łodzi, Pusta 19,
przyjmuje od dnia dzisiejszego zapisy kandydatek 

na nowy kurs do Szkoły Akuszeryjnej. 
Początek wykładów 20 kwietnia r. b. 

Zgłoszenia: KancefarjaSanatorjara,UuPas od 9—!2rano

G d s ie  m o ż c is i  d o *  a ć

N a j l e p s z y c h  N a s i o n ?
W składach L. JASIŃSKIEGO

prowadzonych od 1870 roku w Łodzi, ul. Andrzeja 10 
i w Łęczycy. Cenniki na żądanie.

ł ł

■Jr

T A h . i t  J
n i ż  « s s s ę d z i c

£ i Nadszedł długo oczekiwany transport

? /  t t n  „MATJAS“ ( P i o n w o
również posiadamy na składzie wielki 

wybór wszelkich innych gatunków śledzi

Ofiiis HiBdiswf D. CYNAMON i S-ka
Kantor PI0TRK0W8KA 14 ) T o l a f r tn  \7 A  
Składy NOWOWIEJSKA 4 ) « S lS lO R  1 / 4

l e c z t s i c a  c h o r ó b  z ę b ó w

Lekarza-dentysty i l .  P H I iS S
1 4 5 . Piotrkowska 1 4 3 .
O la k l a s y  r o b o tn i o z a j .

Z& p lo m b o w a n ie  oraz w p r a w ia n i a  xębćvsr 
U W  o p la t a  p o d łu g  t a k s y ,

BU

SALA FILKA¡tttlONJI, D z ie ln a  18.
A

W niedzielę dn. 12 marca 1922 r. o g. 8.15 w.

Prof. dr. Lfcon Petraźycki
wygłosi 2-gi odczyt p. t.

» 0  S s lo c fe  8sssłoś©V*
ifonKa o Kzmszeniacli i notoa teoria 

miłfiici i rćźnych je] rciIZBlfi&i.
(Odczyt stanowi oddzielną całość).

B i le t y  n a b y w a ć  m o iu a  c o d z ic n n io  w  k a s ie  S a l i  F i lh a r -  
m o n j l ,  D z ie ln a  18 o d  1 0 — 1 l  o d  3— 7 p o  p o ł.

Lecznica lekarzy specjalistów
u8. P i o t r k o w s k e  17 (drugie podwórze) 

Prayjmuje chorych M'e wszystkich specjal
nościach od godz. 9 do 5 po poł. 

Operacje i opatrunki otumowe.
Cena za poradę 300 mk.

Na mocy uchw ały Magistratu Wydziału 
Gospodarczego,

r o z d a w n i c t w o  z a g o n k ó w
rozpocznie tię dnia 14 marca prsy ul. Moniuszki łfe łO,
oodziennie od godz. 6 do 8 p. p. w porządku na- 
stępującym: na polesio Widzewskie od dnia H  do
80 marca, na polesie Konstantynowskie i plaoe 
miejskie od 80 marca do 26 kwietnia.
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X>as Ići

NalpIę^nBejszy film św iata!

LADY HAMILTON“

fVlotrto* cfcZ8IB 'rlo-kl Btl}rzy- Bł'<3 ^ slawy *°ho-'h o ć  u r o d to o B  p o d  c t o g ą  s tra e o h ą ,
P rz e z  c z a r  D lą k n o io l  I  k o b le o y  a p r y t ,
Z  n iz in y  » ę d f.y  w d a r ł»  e ią  c a  s z o z y t ,
O tó n iła  g * o iu * z  u ła w n e g o  m a i a ra » ,
S p ę ta ła  g e rc e  s t r a te g a — m o c a rz a !

W ie lk i  m o n u m e n ta ln y  d r a m a t  w  2 s e r ja c h  1 12 a k ta c h ,  
I l u s t r u j ą c y  p r z y g o d y  n a jp lą k .  k o b ie ty  X V I I I  w le k n . 
W  r o l l  g łó w n e j  p r z e -  i  * i  a • «

ekrMu L i a n ę  H a i do s ta tn ie j  d o b y  —  —

Utwory muzyczno ściśle dostosowano i wykonane prze® orkiestrę symfoniczną pod kierunkiem p. M. CHWATA. 
Z pow odu B*alonych kosztów ©«ny m ie jsc  od godz. 6-oj nieco podniesione.

Kino

BOM LODOWY
ul. Przejazd 84.

®©@e®e®e®®o

Pocałunek Pasterza t
Od wtorku dn. 7 do niedzieli dn. 12 marca włącznie.

artystyczne misterjum w <5 wiolklok 
częściach

SSpuno Dekarbi
w 4 głów nych rolach.

Prześliczne widoki wahodnle, cudowna natura, bogata dekoracja, doskonała gra, nadzwyoz. trefić dopełniają całości potężn. obraafc
Program trwa 2 godziny.

Ze względu na długość obrazu 1 uniknięcie natłoku w dnie świąteczne, Dyrekoja uprasza Sz. Publiczność o przybywanie w ml&rt 
możności na seanuy w dnie powszednie punktualnie o godz. 6 po poł., w niedzielę 1 6więt,a o godz. 2 po poł.

C en y m lo ja o  n isk ie«  W dni« powszednie specjalna zniżka.

K.IISTO

ul. Sienkiewicza 40. 

Dziś i dni następnych!

„ Z a  K u l i s a m i  K s i ą ż ę c e g o  D w o r u “
P o t^ łn y  dramat z ły c la  aryBtokracjl dworskiej w  0 aktach.

>11 g łó w n ej w y stę p u je  u lu b ię - I C H A  M f l \A /A  
P u b liczn o śc i, s ły n n a  i u ro cza  L » L _ L / / - \  I N W  YY n .

Początek o godz. 6-ej, w soboty, niedzielę 1 święta.o godz. 8-ej po poł.

W  ro li 
n lc a

i
I
W
}*
W
¥
fe

T a p i o  i  e l e g a n c K o  u b r a ć  s i ę  m o ż n a
TYLKO W FIRMIE

* “  S .  G U T B M A N  PloMowilia 73.
Wielki wybór nowoprzybyłych krajowych i zagra

nicznych towarów, po cenach umiarkowanych.
Obetalunkl wykonuje się z własnego i powierzonego towaru, po cenach przystępnych.

D r. CHYLEW SKI
Ołówaa 61, róg ul. Kilińskiego
Choroby kobiet i akuszerj* 

P r z y jm u j«  o d  0 — 10 1 &— 7.

Ogłoszenia drobne. Maszyny do szyci®
A. A. A. Kupuję 55?
a y ,  fu tra , c a rd e ro b i,  b ie l iz n ę  ma* 
s z y n y  d o  s z y c ia . P ła c?  n a jw y ż s z a  
c e n y , Ł a ia lfc ,  B e n e d y k ta  28, m . 13
pa r K r. 2rt— 563

Dr.

P ostukujem y od za ra z

( S t r e c k e n m a j s t e r ) ,
Panowie z praktyką i doświadczeniem zeohoą zło
żyć oferty z podaniem warunków do Elektrowni 

w Toruniu.

Szkott
ZnroflowB króla I szw fs

D y p ia n o v .n e j  U d e i l c y  P a r y  
•k le ]  A k a d e m jl K ro ją  

l y a l e a | l  k » p y d ł* « * k la j
L ó d i ,  P io trk o w s k a  154 

H a s k a  k ro ju ,  s z y c ia , p a ta - 
» a a l *  I  m o d e lo w a n ia . U c s a a lc a  
o t r z y m u ją  iw a d e e tw a . K a ra  v s u l<  
k ic h  ro b ó t  rę c ra y e h , Z a p la y  o d  
10—  I .  D la  p ra a n ja c y c h  k i  
w la e ra ro w e . S p rz e d a *  faaai
parterow ych.

Potrzebni

T K A C Z E
w ykw aiifikow ani

na angielskie warsztaty do kamprarno- 
wych wyrobów: Gabardiny i bostony.
Wiadomość Zawadzka 16 u portjera.

t

Zaw iadom ienie.
Niniejszym zawiadamiam Szan. Klientelę, 

¿e z dniem l-go stycznia 1922 r.
mój zakład obuwia

pod firmą 3 B .  S T J J M C E S n . J S L ,
został przeniesiony a ul. Nowozarzewskiej >ft 8,

n a  u l .  f i a w r o t  19
Polecam się i nadal łaskawym względom 

Szan. Klienteli
z powalaniem .

B. S u m ara. 7

DENTYSTA
E . K O P R O W SK I!
Piotrkowska 38,
G o d z . p r a y ją d  o d  10 —  I  

1 o d  4 -  7, p r ó c z  n lo d t la L

Lekarz-dentysta

Feliks 8EIDEN6ART
Z aw adzka IOf
przyj m. 10—1 i 8—7 

prócz niedziel i świąt.

D .h t* ?  l e d y a .

Eug. Zeligsonowa
przyjm. uL 6 Sierpnia Jft I 

(Benedykta) od 10—Ł. 
Chor. kobiece, skórne i we- 
nerycz. (kobiety)- Usuwa
nie włosów z twarzy elek

trolizą.

_  L. PRYBULSKI
S p e c j a l i s t a

Chorób skórnych, włosów, wa- 
n e ry c a n y o h ,  m o o a o p ło lo w y o h

leczenie światłom 
(lampa kwarcowa) 

od •—9 t b—8 od 4—6 dla PU 
Z A W A D Z K A  łm  1.

D r .m e d . BRAUN
Speojallsta

Chorób wenerycznych, skór* 
nych, moczopłciowyoh.

P ra y J m . 10— 1, 0— 8, p a n ie  4— 4
Południowa 23.

ClioraiiV skirna 1 weaeryczoa
D r. LEWKOWICZ

Konstantynowska (2
• d t  — 1 1  ad  6 —  8 w le c i .  

P a a le  od  5 —  t  po  p o t

A. A. Kupuję
n y .  g a rd e ro b y , fu tra , m a s z y n y  d o  
s z y c ia . P łacą  n a jle p ie j .  W a jn -  
ra jc h , B e n e d y k ta  t o  19. 352— SiO

Bo n n  T e o d o r z a g u b ił p a s z p o rt 
■ la m le o k i,  w y d a n y  w  Ł o d z i.

626-3

w tz e lk ic k  tyztamów, rep e rs je  
mechanik. O o b e rnat&rsk* 21,_IB. *

Potrzebna JSSfti*
c? o ch, P io trk o w s k a  185. G58—1 
U la t a  E d w a rd  z a g u b ił k a r tą  b e fr 
A  te rm in o w e g o  u r lo p u , w y d a ń  
z 63 p . p . w  T o ru n ia .  0 3&—*

Potrzebny lTLct£Ź
ską I męską pasową robotę, Ao* 
d ru e ja  1, S k o w ro ń s k i.  733—1

Podmajstrowie ś i 1,
w a n i s to la rze  bę dą  p rz y ję c i |«k#  
p rz y rz y n a c z e  i  do p ix y ry s o w a n la  
m a te r ja ló w  d o  m a s z y n ; ja k o ta *  
do  na dzo ru  m a szyn , N a p ló rk o w *
» k le ^ o  i>9.

Dorosłym
i n U s z y c li  k i  aa, ta k  ł e  b iu ro w o ś c i 
Z ó ra w ia  9, d z ie ln ic a  g ó in a  od

D y a z k o w s k a  i ia g ie n ja  zagu: 
A  p a s z p o rt p o ls k i ,  w y d a n y
Z g ie rz u . 662

6 2 7 - «  
Sili

i - 3

2—8, Łaszo. 6 5 1 - 1

Dr. SZUMACHER
e h o ro b y  s k ö rn e  I  w e n e ry c z n e  

O oda. p r z y j -  0— 7, w  n ie d fc , 
d w lą ta  od  11— 1 p o  p o Ł  

B B N B D T K T A  M  1.

Ch r^ e ^ c lju its k a  S k ła d n ic a  T o w a 
ro w a  p o d  f irm ą  .J A R iM A R K  

Ł Ó D Z K I *  w la ic .  B ro u is ła w  Ja 
g o d a . P o le c»  n a jta n ie j ko n fe ke j? , 
t o w a r y  w e ło fa n e , s z e w io ty , kam - 
g a rn y , n a  u b ra n ia  1 spo dn ie , b o 
s to n y , sukn a , k o r t y  i  g a b s ru io y , 
w e la y  d a m s k ie , b a ty s ty ,  c ta m ln y , 
w o a le , b ie liz n ę  da m ską  i  m ę s k i,  
C h u a tk i, p o ń c z o c h y , p łó tn a ,  t y k i  
p o ś c ie lo w e , c a lg i  I o k s f i r d y  w  
d o b ry c h  g a lu n k & o h  I k o lo ra c h  
trw a ły c h , L 6 d f ,  u l. P io t r k o w s k a  
JŁ AA.

U w a g a ; J a r m a rk  Ł ó d z k i t y l 
k o  na  1-em  p ię t r z e ,  k t ó r y  n ie 
m a n ic  w s p ó ln e g o  ze  s k le p e m  n a  
pa n te rze ,

Pracownia obuwia
A d a m a  W a lasa , R zg o w ska  N &JA
po leca o b u w ia : m ę sk ie , d a m s k i**  
p r z y jm u je  o b s ta lu n k i.  C eny p rz y *
rtę p n e . 378— ‘20

Tamten?

W ielki w ybór damskiej 
I dziecinnej konfekcji, 
jak również damskiej 

1 dziecinnej bielizny.

M. 60LDSZTAJN, 
Łódź, Konstantynowska 8.

P a  K i i  l n  n a d e s z ła  S p ó łka  
^ t u u i u  A k c . H a n d lu  Z ie m io -  
p ło d a m i, S ie n k ie w ic z a  40 . te l  782.

Dentystka
b n a  a a  s ta łe  d o  a z k o ty , k i l k a  g o 
d z in  d z ie n n ie .— O fe r ty  p . t ,  .D e n 
ty s tk a * ,  s k ła d a d  w  A d m in U tr a -  
c j i  .P r a c y * .  630— 1

a a lo le p sza  M a r ja n n a  c a g a b i ła  
( s lą le e z k ę  c i łu n k o w a k ą ,  w y -  

daną z P o L  Z w . Z a w . 660— 1 
\ f r o x l6 a k a  J ó z e fa  z a g u b iła  pa - 
■“ Ł  a ip o r t  n ie m ie c k i,  w y d a n y  w  
g m in ie  C za m a n in .__________629— 3

No w a k o w s k i W ła d y s ła w  za g u * 
b i ł  k a r tę  o d ro cze n ia , w y d a n a  

z  P. K . U . w  K a lts s u .

Praczka potrzebna
d o  p r a ln i ,  Z ie lo n a  28 . 6 5 3 — >

Robotnika
m a szyn  d la  o b ró b k i d rz e w a , o ia *  
S to la rz a -k rz e ś lo rz a , z a r a t  p  ><r*- 
k u |e  F a b ry k a  m e b li,  S x la u o w a  !&• 
C U KorsK l M ic h a ł zaguE iT- k a i ię  

p o w o ła n ia , w yd a n ą  z P. K . ' I Ł

Stolarzy i robotni-
I r A w  k tó rz y  p ra c o w a li p rz y  
I L U W j  b iu rk a c h  d ę b o w y c h ; 
ja k o  ta z  r o b o tn ik ó w  m a s z y n o 
w y c h  p r z y jm u je m y  w  g o d z in  <ch 
od  5 —6 w ie c z o re m , N a p ió rM o w - 
a k ie g o  59. 628—®
Są białe kartofle
d o  tp rz e d a n ia ,  G d a ń s k *  i *  154, 
m . 2i>. ______________ 634— 1

S ic b e r t  K a ro li  r a  z a g n b iła  t y m 
c z a s o w y  d o w ó d  o s o b is ty , w y *  

d a n y  w  Ł o d i l .  645— t
f j lu r e k  F ra n c is z e k  a a g a b ii ka rfę  
A  b e z te rm in o w e g o  u r lo p u ,  w y 
d a n ą  » P . K .  U . w  Ł o d z i. 6 4 4 - f

Z» p ę d z k a  Jó ze fa  z a g u b iła  k a r tę  
w o ln e j Jazdy, w y d a n ą  z K o l .  

E l .  Ł ó d z k ic h .  655— 1

Wpdawc* ZutĄfS WsłewMełd NJ».R. a  iodilT koda kio* odpowieOsielay PAWJtfi) U KbANlAtś


